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Pakty dyplomatyczne. 


Na arenie dyplomacy: rozpoczęła się gra nie- 
zwykle żywa. Śmiałe posunięcie Anglii w kierun- 
ku międzynarodowej konferencyi w Genui sparali- 
żować usiłuje Francya, którą znów wspomagają 
Stany Zjednoczone Ameryki, przez swą zapowiedź, 
e z braku czasu nie będą mogły brać udziałww jej 
obradach. 

Pod grozą udaremnienia planów konkurencyj- 
nych L. George'a odbywają s'ę rokowania jego z 
Francyą, która Ghce się przed wszelkimi niespo- 
dziankami zabezpieczyć traktatem ang elsko f. m :u- 
skim. na ewentualność napadu ze strony Niemiec. 

Niespodziewanie w grę dyplomatyczną między 
burżuazyjnymi i kapitalistycznymi pańs.wami wmie- 
szała się Rosya sowiecka, która przez usta swego 
delegata Radka-Sobelsohna wypowiada swą wspól- 
ność interesów z Francyą i powołuje się nawet 
na 30-letnią już przyjażń, która objawiła się w so- 
juszu republikańskiej Francyi ¢ carssy i '.despetvcz- 
ną Rosyą, co, jak wiadomo, takie zgorszenie wy- 
wołało w całym prawdziwie demokratycznym Świe- 
cie Jak z tego widać, bolszewicy uważają się za 
prawych spadkob'erców dyplomaicyi i polityki car- 
skiej i do identycznych metod rządzenia dodają 
już logczny i przgmatyczny związek. i 

Bo!lszewicy usiłują w konszachtach dyploma- 
tycznych odegrać rolę pozytywną, nie jako czynnik 
siły, co nie przestało jęszcze decydować, ale jako 
ponętny teren eksploatacyi. Swą niedolę gospodar- 
czą usiłuje Rosya sprzedać za sukcesy polityczne, 
a narzucaniem się z tradycyjną miłością 'Fran- 
cyi chce jedynie osłabić jej lęk przed konferencyą 
w Genui, gdzie zasiąść mają wszyscy i Rosya i 
Niemcy pod patronatem Anglii. 

Jakkolwiek te obłudne i podstępne zabiegi się 
skończą, najnieszczęśliwszą w nich jest rola tych, 
którzy są jedynie pionkami na szachownicy. 

W perwszym stądyum rokowań francusko-an- 
gielskicn O zawarcie traktaiu, ze strony francuskiej 
wysunięto żądanie, aby umową objąć też ewentua|- 
ność napadu na Polskę przez Niemcy. Dziś za- 
pewne ten postulat należy już do przebrzmiałej 
przeszłości, gdyż napotkał na sprzeciw ze stro- 
ny angielskiej. Warto jednak zapoznać się z o- 
pinią angielską w tej sprawie, którą tak ujmuje 
jedno z miarodajnych pism angielskich: 

Nikt w Arglii sie zgodzi sę na udzielenie po- 
mocy wojennej państwom, których 'Auglia niemal 
zupełnie nie zna. Pewne Sfery francuskie nalegały, 
by pakt został rozszerzony tak, by objął obronę 


Polski, na wypadek napadu. Niemiec, rozumiejąc, 


że taki napad byłby pośrednio napadem na Fran- 
cyę. Anglia bezwarunkowo nie może się zgodzić 
na taki punkt widzenia. Mamy pełną sympatyę 
dla Polski i pragniemy, by mogła rozwijać swą 
świeżc odzyskaną wolność i cieszyć się nią w bez- 
pecznym pokoju. We Francyi jesi tendencya za- 
stąpienia Rosyi Polską, jako sprzymierzeńcem, na 
wypadek nowtwo napadu Niemiec, Nie możemy 
uważać tej koncępcyi za należycie uzasadnioną. 
Polska nie może obecnie — i'na długi czas w przy- 
szłości — zająć miejsca, które zajinowała Rosya 
przed wojną i podczas pierwszych trzech lat woj- 
Hy. Polska nie usiągnęła jeszcze takiej stałości 
któraby pozwoliła sprzymierzeńcom zachodnim u- 
ważać ją za ostoję ich interesów w Europie wscho- 
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Lwów, piątek 17 lutego 1922, 
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WARSZAWA 15. lutego (tel. wł.). Według 
zamierzonych projektów oszczędnościowych Kami- 
sya oszczędnościowa przy ministerstwie skarbu 
przewiduje, że ogólna liczba 200 tysięcy pracow- 
ników koleiowych uledz ma redukcyi de 40 ty- 
sięcy. i 
W kwestyi robót publicznych postanowiono zre- 
dukować liczbę dyrekcyi okręgowych, skasować 
dyrekcyę żeglugi państwowej. 

SW ministerstwie przemysłu i handlu skasowa- 
no główny urząd przywozu i wywozu, oraz pro- 
wadzone są narady nad skasowaniem komite wẹ- 
wego i urzędu nafiowego, 


da ministrów będzie rozpatrywała kwestye nowe- 
li do ustawy © odbudowie. 
Po przyjęciu noweli projektowanej przez Radę 


WARSZAWA 15 


dy ministrów. Debatowano nad sprawozdaniem o 
sytuacyi na Wileńszczyźnie oraz wysłuchano spra- 
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RZYM 15. lutego (Pat.). Kouferencya rzym- 


sławii. 


KARA ŚMIERCI ZA SERZENIEWIERZENIE. 


9. rano w ckregowym sądzie wojskowym zapadł 


dniej. Polska narażona była na wiele hazardów 
i niebezpieczeństw i oddała dobre usługi przez 
odparcie bolszewickiej inwazyi w r. 1920. Polity- 
[w jej jednakże była niepewna, od czasu do czasu 
zaś Polska wysuwała pretensye których Anglia w 
żaden sposób nie mogłaby popierać. W wypadku 
konfliktu wynikłego między Niemcami a Polska 
nie byłoby łarwem dla angielskiej opinii publicz- 
nej zdecydować szybko, po czyjej, stronie słuszność, 
i pakt z Francyą mmógiby być Jedynie osłabiony 
próbą włączenia weń osobnej klauzuli dla obrony 
Polski. ` 
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Cena pojed, egzem. na 
całym obszarze Polski 
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Redukcya personalu kolejowego 


| Oszczędności państwowe. 


Zamierzona znaczna redukcya pracowhików kolejowych, 
urzędników i poszczególnych urzędów. 


Co do władz powiatowych i wojewódzkich, 
komisya oszczędnościowa przedłożyła szereg wnio- ° 
sków, które rozesłano różnym ministerstwom. Wy- 
nikien: tych wniosków będzie skasowanie kiiku ty- 
sięcy stanowisk urzędniczych. 

IKomisya zamierza wystąpić z wnioskiem o 
wprowadzenie w życie artykułu 65 konstytucyi, we- 
dług którego organa administracyi państwowej w 
poszczególnych jednostkach terytoryalnych mają 
być wyszkolone w jednym urzędzia i poddane jed- 
nemu zwierzchnictwu. 
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Możliwość zażegnania przesilenia gabinetowego. 
Sprawa odbudowy będzie omawiana na najbliższem posiedzeniu Sejmu. 
WARSZAWA 15. lvtego (tel. wł.). Dziś Ra-! 


ministrów zostanie ona zaraz wniesiona do laski 
marszałkowskiej i będzie przedmiotem rozpraw na 
jednem z naibliższych posiedzeń Sejmu. 
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Sprawa Wilna na komitecie polit. Rady Ministrów. 


lutego (rel. wt). Wczoraj | wozdania min. Downarowicza z audyencyi u Na- 
odbyło się posiedzenie Komitetu politycznego Ra- |czelnika Państwa w Spale, gdzie przedstawiony 


został projekt autonomii dla Wileńszczyzny. á 
peo 
TUPEN ET REPA rT 


-Kónierencya państw sukcesyinych w Rzymie. 


Dzisiejsze posiedzenie miało charakter forma-l 


ska została ponownie otwarta dzis o godz. 4-tej |nv. Następne posiedzenie pdbędzie się we wtorek. 
po południu. Na „konferencyę tę zaproszone są|Na porządku dziennym znajduje się kwestya fi- 
wszystkie państwa sukcesyjne, z wyjątkiem Jugo- | nansowa. 
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| wyrok w Sprawie podchorążego Jana Zawidow= 
skiego (false Alfreda hr. Łubieńskiego), opiewa. 
WARSZAWA. 15. lutego. (Pat) Dziś o godz) 


jący na karę śmierci przez rozstrzelanie za sprze- 
niecwjerzenie 450.000 mk. z pieriędzy skarbową ch. 
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W tej ostatniej sprawie Anglia nie jest zgo- 
ła przekonaną. Punkt widzenia tych Francuzów, 
którzy zawsze jeszcze uważają Polskę jako na- 
rzędzie obrony, którem Francva rozporządza ną 
wschodniej granicy Niemiec. jest do pewnego sto- 
pnia zrozumiały. sa i 

Polska jest jak dotąd, zaledwie wiotką trzcl- 
ną, nie dającą należytego oparcia. Warunki istnie= 
jące w roku 1914 nie dadzą się wznowić i trzeba! 
szukać nowych metod dla zabezpieczenia pokoju 
w zmienionej sytuacyi europejskiej, 
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„DZIENNIK LUDOWY” > 


0 pożyczki zagraniczne na inwestycye w kraju. 


Dyskusya w komisyi skarbowej. : 


WARSZAWA. 15. Mitego. (Pat) Komisya; 
skarbowo- budżetowa prowadziła na dzjsiejszem | 
posiedzeniu dalszą dyskusyę nad sprawą kapis! 
tatw inwestycyjnych. 

Wszyscy mowcęy zgodzili się na to, że inwe- 
stycye w państwie golskem powinay być uskute- 
umilaw na poczet pożyczek inwestycyjnych, a pro- 
cent i amortyzacya tych pożyczek powinny być 
pokrywane z budzetu zwyczajnego. 

P. Moraczewski sądzi, że pożyczki ta- 
kie mogą znaleźć pokrycie dopiero wówczas, kia 
dy będzie wprowadzoma waluta oparta na zio- 

je 


P. Wojdalińnski zwraca uwagę, że Polska 
powinna opracować program odbudowy wschodniej, 
i środkowej Eurovy z oparciem o koaticyg i wybi- 
inym udziałem Polski. Plar. taki, zdaniem mowcy 
umożliwiłby Połsze zdobycie kapitałów zagrani- 
cznych na wiasne inwestycye. 

P. Weinzieher sądzi, że opista o Polsce 


ERATA |WWW TKZKEA 


0 uposażenie sędziów. 

Interpelacya posła dra Zygmunta Maska i 
tow. do pp. Ministrów Sprawiedli wości i Skarbuj 
w Sprawie pogwałcenia przepisów art. 10, o upo- 
sażeniu sędziów. 

Interpelując ściśle art. 10. ustęp 1 ustawy z 
13. Lpca 1920 r. o uposażeniu sędziów i prokura- 
torów (Dzpp, 65. poz. 4366), którego dostowne 
brzmienie jest następujace: „Przez czas "wania 
wyjąwkowych, wojnę wywoianych warimków eko- 
nomicznych, sedzia I zwokurator pobiera dodatek 
drożyźniawy do t acy zasadniczej, zależnie cd sto- 
sunków rodzianyca i miejscowości, w której pełni 
służbę stale“ — asygnowaty Sądy Anpelacyjae w 
Małopolsce do 1. grudnia.1921 r. włącznie wszyst- 


jsko o państwie szowinistyczno- militarystycznem 
ktorą to opinię mowca podziela, odstrasza od 
nas kapitały zagraniczne. 


P Kamieniecki żada oparcia stosunków! 
wewnętrznych w państwie na praworządności i 


śelsłem wykonywaniu zobowiązań wobec zagran|- 
cy, a włddy da się uzyskać dog. dniejszą konjunk- 
turę finansową ma rynku międzynarodowym. 

Po dalszych przemówieniach p. Wożnickiego 
min. Michalski wyjawia, że szereg opóźnień 
w załatwieniu ważnych spraw związanych z prze- 
mysłem, wynika z radnuaru wielkich zagadnjeń, 
które jednocześnie musiały być rozstrzygnięte. Je- 
go polityka w utrudnianiu powstawania spólek 
akcyjnych w dzisdziie bankowości i handłu wy- 
nika z jigo ideologji. Co się tyczy spółek prze- 
mystowych, to w ostatnich dniach zaległości w 
tej dziedzinie zostały już załatwione. 

Dalszy ciąg dyskusyi jutro. 
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Nagle Ministerstwo  Sprawiediiwości 


Ńr. 3U 
= j 


cenie wypiacenia pokrzywdzonym sędziom niesłu- 
sznie zatrzymanych im poborów ? 
Warszawa, d. 10. łutego 1922 r. 


O PODWYŻSZENIE LICZBY MANDATÓW 
MIEJSKICH. 


WARSZAWA [5. lutego (tel. wł). Na dzisiej- 
szem posiedzeniu komisyi konstytucyjnej tow. p. 
Liebermann, z uwagi na to, że liczba mandatów 
i podział okręgów krzywdzą miasta, zażądał pod- 
niesienia liczby mandatów z 400 ua 415. 

Na dyskusyi zadecydowano nie obstawać pra 
liczbie 400 lecz tę liczbę podnieść, ze względu 
na pokrzywdzenie miast i okręgów przemysłowych 

Poseł Liebermann domaga się dla Krakowa 
zamiast 3, 5 mandatów, dla Lwowa zamiast 4 a- 


7, dla Warszawy zamiast 15 — 10, dla Łodzi 
zamiast 7 — 10, dla zagłębia zamiast 5 — 6 
Nastrój w komisyi dla tego wniosku jest pizi- 
|chylny. 
—46— 
MICHALSKI PRZECIW DANINIE LASOWEJ NA 
ODBUDOWĘ. 


WARSZAWA. 15. lutego. (Pat.) Na posiedze. 


WY- |niu Komisy: ódbudowy kraju p. Bry! (P. S L) 


tknęło Prezesom Sądów spałacyjnych tę „niewła- | peferowal projekt ustawy o poborze daniny laso 
ściwość', jako opartą rzekomo na błędoej wykła- wej na cele odbudowy Xraju. Obecny na posie 
dni wzpomaianego art 10. leg. ait: "1 wychodząc dzeniu minister skarbu Michalski, wypowiedział 
z założenia, iż o wysokości dodatku drożyżniane-| cja przeciw projektowi ze względów finansowych, 
O ócz stosunków rodzinnych decydować! P r x t 

go, ma oprócz stosunków rodzinnych | gospódarczych i prawnych. 


wyłącznie miejsce oanośnego sędziego, poleciio od 


-eot — 
powitdnio sprostować t zw. listy piaqą i przesłać X 
je db swojej baty. | EKSPORT jant ŁÓDZKIEGO DO 


W konsekweacyi tego pogladu Ministerstwo 
Sprawiedliwości, Prezydya Sądów apełacyjnych za- 
rządziły potrącenie rzekomo nadebranych nadwy- 


żek, tak, że poszczagółnym sędziom nie wypłacono | ŻE5 


ŁODŹ. 15. iutego. (Pat.) „Głos Polsk!" donosi: 
W związku z zakupami dokonanymi przez pre- 
a misyi sowieckiej Gorczakowa, odchodzi w 


na 1. stycznia 1922 ami pensyi miesięcznej, ani za-|tym tygodni z Łodzi: do stacy: Stolpe transport 


Ffomogi świątecznej. am 
Dotkniętych tymi bezprawnymi egzekucyami 


kim sędziom, pe'niącym stałe służbę w danej |sęgziów pozostawiono bez rodków do życia, a 
miejscowości dodatek drożyżniany, przywiązany |ogól sędziów przez to bezprawne i nierozómne 
do tejże miejscowosci, a nie takiż dodatek, od'o- | zarządzenie przepojono goryczą i zmiechęceniem. 
szący się do miejscowości niższej Klasy, dła któ- Czy ten pomysł urodził się w Ministerstwie 


towarów zakupionych od firmy Gayer, składają- 
cy się z 10 wagonów. Rckowania Gorczakowa z 
firmą Scehoibłer 1 Grochman trwają nadal. 
—s - 
TRYBUNAŁ MIĘDZYNARODOWY W HADZE. 
HAGA 15 lutego (Pat.). Telegr. Comp. Dziś 


rych część owych sędziów przed laty zamianowano. 

Miarodajnym w tym wypadku — zgodnie z 
treścią ustawy i z śamą Istotą, oraz przeznacze- 
niem dodafku drożyźnianego — był wzgląd fakty- 
czny, t. j. staia pełnienie służby, a nie moment 
przypadkowy, formalny, t- į. miejsce nominacyt | 
tem. więcej, iż nie chodziło tutaj i nie chodzi 
wcale o sędziów, pełniących shrżbę zastępczą, 1 za 
djetami. j 
E RA WWE 
UPTON SINCLAIR. 


Dżym Higgins. 


A 


: PRZEKŁAD Dr. FELICYI NOSSIG. 


Przybyli do Leesville rosyjscy agenci przy- 
wożąc siedemnaście milionów dolarów wypła- 
conych przez paryskich bankierów. Dlatego przez 
jedną noc musiały runąć domostwo ludzkie 
i dlatego wyrosła rychło z ziemi potężna, stalo- 
wa budówka i w miejscu, na którem Dżym 
przez cztery lata wykonywał jedne i te Sanie, 
mechaniczne ruchy, miały powstać nowe maszy- 
ny, wytwarzające gilzy granatów. 

Gdy Dzym nareszcie:pojął, o co idzie, zna- 
lazł się wobec poważnego problemu. Czy iako 
międzyńarodowemu socyaliście wolno mu było 
czasu swego używać na wyrób gilz do grana. 
tów, które miały zabijać jego niemieckich towa- 
rzyszy ? Czy wolno mu dać Się przekupić stare- 
mu (iranitchowi, aby współdziałać w tym po- 
twornym zarobku — za podwyżkę płacy 04 
centy za godzinę, gdy fabryka będzie w ruchu ? 
Dżym musiał ten problem rozstrzygnąć w czasie, 
gdy jedno z dzieci zachorowało i zachodziła 
kwestya, jak zapłacić lekarza z nędznej płacy. 

Odpowiedź na ten dylemat sumienia przyszła 
łatwo towarzyszowi Schneidrowi, tęgiemu, silne- 
mu robotnikowi browarnianemu, który na zgro- | 


Sprawiedłiwości, czy też narzuciło mu go Miniş 


sterstwa Skarbu = nie jest wiadomem; w każdym 


razie zarządzenie to jest pogwałcęniem przez 
Rząd wyraźnego przepisu ustawy. 

Dlatego  zapytują podpisani pp. Ministrów 
Sprawiedliwości i Skarbu: 

1) jak uspwawiedliwią to pogwałcenie ustaw 
wóbec urzędników sędziowskich? 
2) czy skionni są wydać bezzwłocznie pole- 


madzeniu z gorżkiem szyderstwem wyrażał się 
o socyalistach, pracujących dalej u tego Starego 
dyabła, Granitcha. Schneider wzywał robotni- 
ków fabryki Empire do sirejku i to natychmiast, 
jeszcze tej nocy! Lecz teraz zabrała głos towa» 
rzyszka Mabei Smith, której brat był buchalterem 
u (Qiranitcha. Towarzyszowi Schneidrowi łatwo 
mówić, ale coby powiedział, gdyby ktoś żądał, 
aby robotnicy browarniami zastrejkowali i wzbra- 
niali się warzyć piwo dła robotników amuni- 
cyjnych ? 

-— To dziecięcy zarzut — zawołał Schneider ; 
lecz towarzyszka protestowała i wywodziła. iż 
to właśnie jest dowodem), jak bezsilni są robot 
nicy, skoro się ich nie dopuszcza do żadnej kon= 
troli na własnymi wytwurami i sposobem ich 
użytkowania. Człowiek może oświadczyć, że nie 
chce mięć nic do czynienia z fabrykacyą amu- 
nicyi i pójść na wieś na robotnika rolnego, — 
lecz zboże, które zasicje i zbierze będzie zużyte 
dla wojska. Solidarność kapitalistycznego spo- 
łeczeństwa jest tego rodzaju, że człowiek ni- 
gdzie nie znajdzie roboty, któraby w ten, lub 
ów sposób nie pomagała w mordowaniu jego 
bliżnich w innych krajach. ` 

Dżym zastanawiał się z Lízą poważnie nad 
kwestyą. czy nie byłoby dobrze, aby wywędro- 
wali do Hubbardtowa, dokąd wabiły robotników 
plakaty pewnej agencyi' wywieszone na Głównej 
ulicy. Towarzystwo fabryczne „Hiibbard”, usiło- 
wało staremu Granitchowi podkupić robotników, 
oliarując po trzydzieści dwa centy za godzinę 
dla robotników półkwalifikowanych! Dżym za- 


przedpołudniem odbyło się w Pałacu Pokoju pierw- 
sze uroczyste posiedzenie publiczne międzynarodo- 
wego trybunału. 


—4 00 — 
KONFERENCYA W SPRAWIE G. SLASKA. 
GENEWA. 15. lutego. (Pat.) Konferencya mie- 
miecko- polska rozpoczęła dziś swe urzędowa- 
nie. hi 
— ss. -- e 


sięgnął informacyi i dowiedział się, że Towa- 
rzystwo zamierza się rozszerzyć i wprowadzić 
także wyrób maszyn gazowych; w jakim celu, 
o tem nie mówiono, ogólnie jednak przypuszczą- 
no, że maszyny te przeznaczone są dla okrętów 
motorowych, kióre mają służyć do zatapiania 
łodzi podwodnych. Dżym uznał, że towarzyszka 
Mabel Smith miała słuszność; mógł taksamo 
pozostać przy swej dawnej robocie. Postanowił 
użyć wszystkich zarobionych pieniędzy na to, 
by bogaczom wojennym mącić pokój. Poraz 


pierwszy w życiu Dżym nie miał trosk o swe ` 


utrzymanie. Mógł otrzymać wszędzie dobrze 
płatną robotę i nie potrzebował już dbać o łaskę 
pracodawców. Postanowił sobie pomówić z innymi 
robotnikami, wytłumaczyć lin, co wojna znaczy, 
ta wojna, która dziś jest jeszcze walką kapitali- 
styczną, lecz zmienić się może w inny rodzaj 
waiki, 
listów. a 


w; 

Il. 
Było wprost nłe do uwierzenia. co się tęraz 
w Łeesville działo. Mimo całej swej nienawiści 
dła systemu, Dżym nie mógł stłumić w sobie 
pewnego podziwu. Tysiącami napływali ludzie 
do tego miasteczka, do niedawna tak’ powszedniego 
i zaspanego, przybywali mężczyżni wszystkich ras 
i wyznań, młodzi i starzy, czarni i biali, nawet 
kilku żółtych. Przypominał to rok 40, kiedy tak 
nagle podniosło się San Francisko. Pieniądze. 
które rząd rosyjski za pośrednictwem bankierów 


która wcale nie będzie po myśli kapita- 
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„DZIENNIK LUDOWY" 


Z Sejmu wileńskiego. — 


WILNO. 16. hotrgo. (Pat.) W dyskusyi orzecze- 
niowej zabrał z koki gios poseł tow. Bagiński 
(P. P. S). Mow<ca priemizuje z Posicm Jachiewi- 
czem 1 broni stanowii ka swego klubu, poczem pod- 
kreśla zasady, któremi się kieruje w dobie obsc- 
nej klasa robotuicza. — Jeżeli rozważamy zaga 
dnienia Wileńszczyzny — fvowiada, rozważamy a 
nie tylko wypowiadamy swe «chęci -— to bierzmy 
pod uwagę catkształt czynników natury we- 
wnętrznej i zewnętrznej. Musimy -stwierdzić, że 
nie wyłącznie, ele na ogół klasa robotnicza u nas 
jest prawie wyłącznie polka Ze strony żydow- 
skiej klasy robon:e <zej oczywiście 'f2 jestem uw- 
ważniony do zabierania g'osu. Ten właśnie czyn 
nik usrodowoścowy przedewszystiiem ma prze- 
możny wp yw. jg czynnikiem jest czynnik 
gospodarczy, który trzeba przyznać, jeżeli chodzi 
o klasę robotniczą, wybitnej rol nie odgrywa a fo 
dletego, że życie gospodarcze u nas tak malo 
jest zróżniezkowane. Klasa robotnicza rozważa, 
przyglądając się perspcktywom, jakie ją cze- 
kają w przysziości w paączeniu z tym lub in- 
nym krajan — Otóż połaczenie z Rosyą jest do 
odrzucenia. Dalej char'kt'ryzuje mowca stosu- 
nek klasy robotniczej Gb Litwy kowieńskiej, pod 
krcziając, że proletaryat wileńszczyzny przy po- 
Irm niu się z kowieńszczyzną nic rie uzyska, 
przeciwnie ze wzgłodu na panujące tam stosun- 
ki ekonomiczne i Sklad sił społecznych dużo stra- 
il. Polska to kraj w wysokim stopniu uprzemy- 
słowiony. Nie więc Viziwnego, że nasz robotnik 
w polskim ruchu robotniczym widzi poważną o- 
stoję dla siebie I pomyślne warurki dla swe- 
go rozwoju. Każdy dzień przysp esza zwycięstwo 
klasy robotniczej. Ten czynnik natury wewnętrznej 
zarysowuje Się w umys'ach robotn ków z caią boz- 
wzglęćnością. Dlet:go my powiadzmy, że cho my 
być czyniością skiadową Rzeczzospol. tej Pol 
Skiej. 

Następnie pockreśla mowca, że w pojmowa- 
niu sprawy w. deńskiej ict iią éwa obozy, jeden 
obóz bez zastrzeżeń| i i (warunków, to zaaczy że bez 
żadnych zastrzeżeń: i warurków «he więczyć Wi- 
leńszczyznę do Polski na ogólm"ch zasadach a dru- 
gi obóz rad łudowych powiada: bez zastrzeżen 
i wagunków, ale to znaczy, że my nie rostawóny 
Polsce żadnych waruików ani zastrzeżeń, a gdy- 
by Polir nam nie oćpowiadala, to bylibyśmy 
sfederrlizowani. Zwracamy uwag” qa to, by wyka- 
zać, jak dalsce ta formula orzecznictwa jest nieja- 
sna, że my uważam ją z tego powedu za nicmożli- 
wą do przyjęcia. 

Nast?pmie zabiera g'os trzażi z kolei mowca 
poseł Staniewiez (P. S. L.). Na wstępie stwier- 


paryskich wypłacił staremu Granitchowi, prze- 
owa złoiremi sirugami przez mi:sto. Speku- 
lanci podbijali ceny gruntów, właściciele domów 
podwyższali czynsze, hotele podwoi ły ceny, a po- 
zatem jeszcze nadliczbowym gościom dawano 
nocleg na stołach biiardowych. Nawet Tom 
Csllaban z „gospody“ zmuszony był przyjąć 
dwóch pomocników, dobudować lokal dla go.ci 
i kuchnię i przen eść na tylne podwórze. 

Wieczorem ulice przepełnione były obcymi, 
„w Kinie L'pskiego wszystkie miejsca były obsa. 
dzone „Dom obuwia *Bon Marche" co tygodnia 
urządza! wysprzedaż, a drzwi domów gościnnych 
były w ciągłym ruchu. 

Naturalnie, że tam gdzie tylu mężczyzn przy- 
bylo, napływały także kobiety rozmaitych ras. 

Dla propagandy socjalistycznej nigdy dotąd 
nie było odpowiedniejszej sytuacji. Te rzesze 
ludzkie, z wszystkich końców Świata lu pospę 
dzane, oderwane od ojczystego gruntu, od sta- 
rych zwyczajów i węzłów relipijnych, żyjące tu 
razem bez wyboru, były podatnym materjałem 
dla wszelkich dogma' ów. 

Dawniej ludzie ci chę”nie przyjmowali pokarm 
podawany im przez redaktorów pism, kaznodziei 
i polityków, i oddając się codziennej uczciwej 
pracy, wiedli żywot spokojny, pozbawiony wszeł 

tej awanturniczości. Dziś fabrykowali amunicję 
i ta praca wytworzyła jakąś dziwną psychiczną 
atmosierę, 

Jak długo ludzie karczowali chwasty, przybi- 
jali dachy, brukowali ulice, przedsiębiorcy mogli 
Z nabożna ming prawić im o ladzie spoiecznym 


dza mowca, że ziemia wiłeńska jest ziemią polską, 
i że za kika dni polskość ta zostanie stwierdzo 
ną uchwa ami sejmu wileńskiego. Myśmy się Wil- 


na nie wyrzekli, luez nie cha:libyśmy zbyt pospie- 


sznie oddzielać się od tych, którzy tak jeszcze nie- 
dawno woluość Polski uważali za swoją wotność. 
Jeżeli nie. doszło do porozumienia pomiędzy 
Polską a Litwą już teraz, io dłatego. że dyvpłoma- 
cya była skianniejsza do ustępstw od narodu pol- 
skiego. (brawa), 

Nastcymie zabiera glos poseł Brzostowsk! 
(zśspół stronuctw narodowych). PrzedewSzyst- 
kiem należy zadzcydować, czem jesteśmy, bo jedni 
z nas są zdania, że grunt na którym dyskutujemy 
jesi. zgromadzen'em orzekającem. inm zaś, że sej 
mm ustawodawczym. Mowca zaznacza następnie 
że jedynym dok:ineniem ma podstawie którego 
możnaby dojść do przekonania, że Wileńszczyzna 
jest odrębną częścią Rzeczypospolitej polskiej, 
jest Jdczwa Naczeln.i ka Państwa Piisudskiego. kió- 
ra przecież opiewa, 3e ludność Wilenszczyzny ma 
prawo wyrażania swej woli w zgromadzeniu orze 
kającem a niekoniecznie w sejmie ustawodawczym 


którego tak pragnie dia zupełnie innych celów 
lewica. Odezwa: Naczeln'ka Państwa mówił poseł 
Brzostowski, ma znaczenie dla stosunków między- 
narodowych w stosunku jednak do nas nie mówi 
nic więcej, jak to, że ludność ma prawo wypo: 
wiedzieć się. 

Oświadcza, że jest za decentralizacyą rządu, 
za sterokim samorządem gospodarczym Wileńe 
szczyzny, lecz autonomię uważa za przedwczesną. 
Jeżeli mówię, że jestem za autonamią, to nie zwala 
czam rządu polskiego, ale niodoięstwo tego rządu. 

Po powyższych przemówieniach marszałck za- 
rządził 20 minutowa przerwę. Po przerwie przema« 


wia: ks. Grabowski (Rady ludowe). Mowca kreśli" 


dzieje Polski od wymarcia Jagiellonów do najnowa 
szych czasów do wystąpienia Józefa Pilsudskie- 
go, które. uważa za wielkie poSiannicrwo, nazya 
wając obecnego Naczelnika Mojżeszem Polski. 
(Rzęsiste oklaski). Jeżeli sejm — twierdzi ks. Gras 
bowski — nie spełni swych zadań, lud pomścić się 
może, gdyż wola ludu jest wolą niezłomną. Po prze- 
mówieniu ks. Grabowskiego, marszałćk zamknął 
posiedzenie, odkiadajac d.lszy ciąg dyskusyi do 
ńastępnego posiedzenia, które się odbędzie we 
czwartek 16. b. m o godzinie 18. 
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Wieporządki na kolejach. 


INTERPELACYA posła dra Diamanda i tow. do Pana Miniggra Kolei Żelaznych w sprawie 


s smar ÓW, 


W ciągu ostatnich du przy każdym niemal 
pociągu cgrzewaiy się osie wag'nów i bardzo 
często zachodzija potrzeba usuwama takich wa 
gonów, co zabierało bardzo wiele czasu I wywo- 
ływało znaczas cpoźnienie. W nikiórych pocją- 
gacn dwa i trzy wagony ulegały temu losowi. 
Nie ulega, zdaje się, wątpliwości, że głównym 
powodem tych wypadków był zły gatunek smarów, 
zamarzających przy obniżeniu sie tanmeratry. 
Zapobiegliwy zarzą! kolejowy nie czeka na do 
świadczenie, czynijne w ruchu, lecz bada troskli- 
wie każdą cysternę dostarczonego smaru, zacho- 
wtje nadto przez czas dłuższy próby dostarczo 
nych smarów i w ten sposób prowadzi dokladną 
kontrolę nad towarem dostarczonym. Tych zarzą- 
Ćzeń widocznie u nas nie ma i zarząd kolejowy: 
skarży się ogólni owo na dostawę złych gatunków 
smarów, nie wiedząc, kióre, gdzie i kiedy d) 
starczone smary były nieodpowiednie. Wśród ra- 
finerów mowszecina jest opinia, że Zarzadowi ko- 
lejowśmu można dostarczyć i najlichszych smarów: 

Przy tym stanie rzeczy nic dziwnego, że 
warsztaty kolejowe nie mogą nadążyć naprawianiu 


i o prawie; 
tnikom, wyrabiającym gilzy do granatów, które 
miały rozrywać ludzi w kawały? 
Sytuacię tę wykorzystali socjaliści, anarchiści, 
syniykaliści i związki zawodowe dla swej pro- 
pagandy : 
— Przypatrzcie się teraz klasie rządzącej i tej 
cywilizacji, jaką ona stworzyład W  najstarszem 
ognisku Światowej ku!lury spędzeno dziesięć do 
dwudziestu milionów niewolników pracy dla walki 
wzajemnej! — i mówcy opisywali krwawe, be- 
stjalskie czyny tych kilkunastu milionów. 
Dzienniki dostarczały im coraz to nowych 
szczegółów ; głód i zaraza. pożogi i rzezie, bomby 
z gazami trującymi, miotacze kul, zatopione sta- 
tki pasażerskie. 
— Widzicie tych pobożnych obłudników, tych 
panów naszych, z ich subtelnością z ich kulturą 
i religią. Ci ludzie chcą być waszymi przywódcami, 
dla nich strawiliście tyle mozolnych lat przy 
ciężkiej pracy, przykuci do maszyn; 


Il. 


Na każdym rogu ulicy, w każdym Tokalu, gdzie 
odbywały się „zgromadzenia, na kaźdem miejscu, 
gdzie robqinicy zbierali się podczas przerwy |: 
obiadowe głjpodnoszono te argumenta, a słuchał! 
ich ludzie, którzy nigdy jeszcze czegoś podobne 
go nie słyszeli. Kiwali głowami poteakująco, 
przybierali złowrogię miny, — tak, tak, ci pa- 
nowie to przegniła banda. Nawet tu w Ameryce 


która. przecie nazvwa się krajem wolności, nie! 


lecz cóż można było mówić robo-. 


używanych na kolei. 


wozów uszkodzonych przez ogrzanie osi. Złe 
smary zawierają także części stałe I w ten sposób 
wyrządzają wozom szkody trwale 

Wobec tego podpisani zapytują Pana Mia- 
stra Kolei: 

czy gotów jest zaprowadzić 
kontrolę dpstarczonych smarów? 

czy gotów dalej zaswowadzić rewizyę tej kon- 
troli, polegającej na badaniu identyczności pobie- 
ranych prób z Kdstarczonymi smarami, a rastępnia 
badań smarów, du%onywanych przez organa kon- 
trolne ? 

dalej pytają podpisani, czy pociągnie Pan Mi- 
nister do odpowiedzialności te rafinerye hafty, 
które dosiarczyły smarów, nie odpowiadających 
potrzebom kolei ? 

Warszawa, d. 10 iutego 1922 r. 


stałą i ścisłą 


MI 
| 
| 
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HENRYK BEZMASKI 
Robotnicze święto majowe 


do nabycia w Administracy! „Dziennika Ludi" 
Cena 10 Mkp. 


różnią się od innych, cisną się dokoła pełnego 
garnka, by żłopać krew przelaną w Europie. Na- 
turalnie, że chciwość ich kryje się poza maską 
sympanji dla sprzymierzonych; któżby tam wie- 
rzył, że stary Granitch pała miłością dla rosyj- 
skiego rządu ? W Leesville nikt w to nie wierzy, 
wiedzą wszyscy, że ma tylko swój interes na 
myśli, i w sercach ich utwierdziło się postano- 
wienie, że będą również myśleli tylko o swoim 
interesie. 

Z począdku zdawało się, że im się to uda. 
Płace podskoczyły w górę; nigdy jeszcze robotnik 
nieukwalifikowany nie miał tylu pieniędzy w kie- 
szeni, kwalifikowany zaś sta” się nagle płutokratą. 
Warótce jednak ludzie odkrvli, jaki robak gnieździ 
się w tym bujnym kwiecie wojennym -— ceny 
podniosły się na równi z płacą, w n'ektórych 
miejscowościach nawet więcej. Właściciele domów 
żądali bajecznych czynszów, robotnik płacić mu- 
siał dwanaście dolarów tygodniowo za dwunasto- 
godzinne korzystanie z materaca i koca, za co 
poprzednio płaciło się pięćdziesiąt centów. Za- 
brakło artykułów spożywczych lub też były 
w lichym gatunku; zanim się ludzie spostrzegli, 
musie płacić sześć centów za kromkę chleba 
lub szklankę kawy, potem siedem, a wkrótce 

dziesięć. 
(C. d. n.). 


s = g 
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Nowiny z ania. 
Lwow, 16 lutego. 

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO WE LWOWIE: 

W czwartek o godz. 7'30 Tannhäuser“, opera w 
w 3 aktach R. Wagnera- | 

W piątek o godz, 730 „Szkoła 20n" komedya w 5 
aktach Moliera. ] 

Po każdem przedstawienłtu wieczórnem czekają 
wozy tramwajowe do użytku Publiczności we wszystkich 
kierunkach. 


—406—— 
REPERTUAR „TEATRU NOWOŚCI, ul. Slonttzna 
We czwartek o g. 730 „Hiszpańska mucha“, farsa 
w 3 aktach Arnolda i Bacha. i 
Bilety do Teatru Nowości sprzedaje kasa zamawiań 
w teatize Wielkim wejście od ui. Legionów w dzień zaś 
przeasiawienia od godziny 6 popoł. w Teatrze Nowości 
(Pasaż Hermanów). ś w 
waget — 
REPERTUAR „TEATRU MAŁEGO” (Gródecie 2 b): 
We czwartek o g 730 „Kłopoty Fana Złotopol- 
skiego. farsa w 3 aktach H. Zbierzchow skiego. s 
W piątek o godz. 7:30 „Kłopoty Pana Złotopolskie- 
go“, farsa w 3 aktach H. Zbierzchowskiego. 
— .— 
REPERTUAR BIURA KONCERTOWEGO M. TUERKA: 
Piątek 17 lutego: St. Korwin Szymanowska koncert 
na dochód repatryantów | sybiraków. 
— ee — 
KABARET „FIGLIKI* Grodecka 5. Nowo zaanga- 
żowane siły. — Początek o 8-mej wieczorem 
—ęa— 
Repertuar ukrałóskiego teatrm tow. Besida Sala 
łŁysenki Szaszkiewicza 5. 
Sobota 18 lutego (po raz pierwszy) „Woźnica Hen- 


szel”, dramat w 4 aktach G. Hauptmanna. 
w. 


Z UNIWERSYTETU LUDOWEGO IM. AD, 
MICKIEWICZA, u. Bourlarda 5 (boczna Batorego. 
Wykuad popularny inż. Libańskiego p. t. Sztuczne: 
zmysły — genialne twory techniki. Cz. IL (z obr. 
świetl.), odbędzie się we czwartek, 16. b. m o godz, 
6. wiecz, przy ul. Bourlarda 5. (Boczna Batorego). 
Prelegent objasni zjawiska życia i stibstancyi psy- | 
chofizycznej, stwierdzonej przez prof. Craw 
forda. 


POSIEDZENIE RADY MIEJSKIEJ, odbędzie 
się w czwartek, 16. b. m. o godz. 6. wiecz. w sab 
posiedzeń Rady miejskiej. 

KSIĄŻKI DLA GÓRNEGO ŚLĄSKA I KRE- 
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PRZYZNANIE CZĘŚCI ZAKŁADU IM. MA- KURSY WALUT. Na giełdzie oficyałnej wa 


RYI MAGDALENY NA RZECZ POLITECHNIKI.| Lwowie płacono wczoraj: za 1 dolara od 330% ' 


Dowiadujemy się, że starania o przyznanie zakladu | do 3400, marki niem. od 15—17, franki frani. 
im. Maryi Magdaleny na rzecz Politechniki zostały |,285, fr. belg. 272, tr. szwajcą 630, leje rum. od 
już częściowo uwieńczone pomyślnym Skutkiem, | 21.50—23, liry włoskie 155, kor. czeskie 62, 
dzięki usilnym zadbisgom Rektoratu i Wydziałuj,kor. ausi. stomp. 0.52, gul. holenderskie 1.200 
Bratniej Pomocy, oraz wybitnej życzliwości i po>|f. szterlingów 14.700 mk. 7 
parcu p. prokuratora Maliny, który w tej pieką- WYPADEK NA ULICY. 30- letnia Genia 
cej sprawie zajął niezwykle przychylne stanowisko] Schneidier upadła na chodniku w ulicy Jagielloń- 
dla interesów ogółu młodzieży techaickiej. skiej przyczem złamała lewą reke. Pogotowie fat. 
Defin'tywne rozstrzygnięcie przejęcia zakładu | udzieliło jej pomocy. à 
im. Maryi Magdaleny nastąpi ze strony Minister- TRAGICZNA ŚMIERĆ STARUSZKI. Miesz= 
stwa sprawiedliwości w najbliższym czasie. Zejkańcy realności przy ul. Brajerowskiej pod |. 
względu jednak ne system celkowy ubikacyi tegoż | [0 zauważyli, że od paru dni Gó-etnia Marya 
zakladń, oraz na konieczność przeprowadzenia izo- | Niedziołska, przekupka. mieszkająca w sutere= 
iacyi od części budynków zajętych przez więzie-| nach, nie daje znaku życia. Zawiadomiono o teni 
nia, nieodzowną będzie adaptacya przyznanych na|policyc i jej funkcyonarynsz po otwarciu drzwi 
rzecz Politechniki pokoi: stwierdził zgon staruszki. Zawszwany lekarz po- 
Z początkiem najbliższego roku szkolnego za-| gotowia rat. dr. Celewicz stwierdził, że śmierć 
kład im. Maryi Magdałeny będzie już mógł być | Niedzislskiej nastąpiła przed paru dniami a 
użytym dla celów Politechniki. igwłoki były zupełnie sztywne. 
ZASĄDZENIE 2A OBRAŻĘ _FUNKCYGNA: |... a. Ea znyzłej nie ahałezióna ae 
RYUSZA POLICYI Grząd farafialny cerkwi św, si opał, 4 x. artykułów spożywizyth: 
Jura, nie dostarczał magistratowi potrzebnych wy- |“ 710 20 to, że zmarła. ona, w nędzy. 
ciąguw metrykalnych. Wobec tego zarządzono za- W PAŁACU DZIELĄ :ZYCKICH przy ul. 
branie na pewien czas ksiąg metrykalnych dla wy-| hurkowej przedwczoraj przedpołudnienr z port- 
konywania odpisów. Obecny przy tem ks. Ku-|fełu Dzieduszyckiego, leżącego na slole, skra- 
nicki poirytowany zarządzeniem zarzuci! kradzież | dziono 50.000) mk. i wóżne papiery w tem iesti- 
czapki jednemu dunkcyonaryuszowi policyi, któ-|ment pewnego ofiarodawcy, który ofiarował zas 
ry przez pomyłkę wziął czapkę ks. Kunickiego. j| pis wielu-milionowy na rzecz Múzeum imienia 
Obrazę tę podtrzymywa: on dalej, pomimo napra-| Dzieduszyckich. 
wienia pomyiki przez obrażonego. POŻAR W SKLEPIE. W sklepic galanteryji 
Przedwczoraj tkfbyła sie rozdrawa w S<k-|nviu Rubina Bocza przy ul. Orodeckief l. 59 a, 
cyi I. o obrazę czci w czasie urzędowania, na|w godzinach południowych z niewiadomej przy» 
której zasadzono ks. Kunickiego wa 14 dni aresztu| Czyny powslał pożar. Sąsiedzi spostrzegli io 
bez zamiany na grzywnę. i po otwarciu drzwi ogień Ugasili. Szkoda wyż 
DARY AMERYKAŃSKIE U HANDLARZY. W tzadzona przez ogien wv1no051 30.000 mk. 
Filankiewicza, handtarza z Kleparowa w chwiij,|Zimiery Blokówny przy ul. Paulinów l 12 a 
gdy chciał sprzedać dw) pa szczyki J dvie pary skradziono, rzeczy, wartości 50.000 mk. x 
bucików, dziecięcych, pochodzących z darów ume- Ewelinie Bukaczkowskiej, z Czerkas, na pl. 
rykańskich. Filankiewicz zeznał, że kupił te rze- | Rzeżni, skradziono 15.000 mk. 
czy za 4.000 mk. na placu Sołskich. Zarządzono W biurze pałestyńskiem przy ul. św. Anny, 
tam rewizyę i odebrano u ‘handlarzy: D. Golda | Skradziono z wieszadła torebkę zawierającą 5.000 
8 par bucików, u Kannera 2 pary, u Kesslera 3|miq i złoty fpiersewonek, wartości 10.000 mk. 
pory, podobnie i u Abrahama Handla. Buciki tej W wozach tramwajowych X. D. skradziono 
zdeponowano w policyi. Z Komitete polsko- "em | Pinkasowi Zeifowi, portiel z 4.000 mk. zas Abra- 
pomocy dzieciom poinformowano, że skradzio- | hamowi Kellermanowi, srebrny zegarek ze ziotym 
no tam w mapazynach pewną ilość rzeczy, tak sa- łańcuszkiem wartości 60.000 mk. è 
mo i w czaśle transporiu na koleji. c = 


cya h m TAJCIE „WIELKIE BIURO PO- 
DROŻYZNA SZALEJE. 7 dnia na dzień rože: | SREDNICTWA PRACY”, które znajduje się przy 


SÓW WSCHODNICH. Podstał prójdzt w łonie ia artykuły spożywcza. Jaja kosztują do 60"marek 
Koła T. S. L. im. T. T. Jeża, we Lwowie, zebrać; za Sztukę i nigdy mie były tak drogie we Lwowie. 
bibliotekę z 1.000 do 1.500 tomów 1iczącepT posłać , Podrożało mięso, chlsb, bułkf í t. d. Również pro- 


Związku Inwalidów Wojennych Rzeczypospol- 
tej Polskiej, Koło Lwów, przy ul. Łyczakowskiej 
I. 4. IH. sch. I. p. Biuro pośredniczy we wszel- 


jednemu z miast Górnego Śląska. Sądząc, że spo. 

leczeństwo przyklaśnie tej myśli, Koło im. T, T. 
Jeża, zwraca się z gorącą prośbą do wszystk | 
dobrej woli, do dyrekcyi szkół, do firm nakłado-, 
wych, księgarń, OŃz innych imstytocyi, aby wszys- 
cy pospieszyli z pomocą urzeczywistnieriu tej. 
myśli. (ryb. 

Prosimy o książki o ile możności oprawne, 
konpleine, przedewszystkiem bełetrystyczne. -— 
ufemy, że w wielu domach polsk,ch, książka naj 
dar dla Górnego Sląska się znajdzie. 

Skoro zbiórka da pokażne wyniki, zamierzamy 
uiundować także bibliotekę dla Kresów Wscho- 
unich do Łucka. Składać książki można w biurze 
T. S. L. przy ul. Fredry l. 3, I. pl od godz. 9(— 12 
iod 4 — 7 wiecz. S 

Na odbiór książek wydawane będą kwity z 
fiecząłką Koła im. T. T. Jeża. 


OGRANICZENIE SŁUŻBY DORĘCZEŃ W NIE- 
DZIELE ! ŚWIĘTA UROCZYSTE. Zgodnie z opi- 
nią sfer przemysłowo: handtowych Ministerstwo 
Poczt | '"Tełegrafów ograniczyło w niedzielę i 
święta uroczyste służbę doręczeń do doreczenia 
telegramó*w, awizów do rozmów telefonicznych, 
qrzesylek pospiesznych wszelkiego rodzaju I pa- 
czek z zżywemi zwierzętami i zawartością ulega- 
jecą szybkiemu zepsuciu. i 4 > 

Sprawę doręczania gazet w tych dniach uregu- 


ducegci i spekulawi podwyższają zę. SA kich rodzajach pracy dla swych członków, ja- 

„_ Władze centralne nic nie czynią dla upanowa- |kojeż szerszej P. T. Publiczności, tak dla Pra- 

nia drozyzny. Władze wojewódzkie zupełnie igno-| codawców jak i dla poszukujących pracy. 

rują tę sprawę, a o magistracie lepiej nie wspo- Sprawę załatwia się sumiennie i szybko, 

PUC. FE nie iicząc na wyzysk i tem samem konkuru- 
Bezrobacié i mędza mas zwiększa się z dniaļjemy z innemi ' biurami. 

na dzięń do niepokojących mzmiarów. Wojewoda Godz. urzędowania od 9—1 


i 3—5 popoł. 


Grabowski możcby nareszcie zechciał zająć się tą —403— 

piekącą sprawą — przynajnuiej w tym stopniu, 

jak to czyni wojdwoda w Krakowie. ; TTE cc 
WYŻSZE CENY NA GIEŁDZIE ZBOzowej.|W „zKopernikuść i „„Marysience 


Dzisiejsze zebranie giełdy zbożowej, było bardzo 
licznie odwiedzane. Popyt za żytem, owsem i lù- 
binem, — podaż bardzo mała. Silny popyt za na- 
sionami wkosennemi. — Cemy na ogól wyższe. — 
Transakcye w życie, lubinie i lnie. Tendencya 
zwyżkowa utrzymuje Się nada!, usposobienie bar: 
dzo ożywione. i 

BROWARY WE LWOWIE PODNOSZĄ CE- 
NY PIWA. Od dziś browary akcyjne. poduiosły” 
cenę piwa o 30 marek na litrze. Podwyżka ta jest 
niezrozumiała, albowrem płuca personalu i ro- 
botników nie została podniesiona, zaś ceny jęcz.||JĄ 
mtata I innych artykuków potrzebnych do tabry- 
kacyj piwa tanieją. , Władze winne ukrócić modo- 
bne praktyki nicem nieuzasadni ` 


jednoseryowy dramat królewski w 6 aktach pod tytt.: 


Cesarski 
dyplomata 


MARA kreuje główną rolę. 


one, 


Z DZIAŁALNOŚCI POLICY. w ostanih| BankrucIwo Bolszewizmu 


lowano w ten sposób, że adresaci mogą w miedzie-| dniach  fumkcyonaryusze policy! s pa- napisał 

„lej 1 święta uroczyste odebrać swoje gazety w goa, Tęset Sklepow w mieście, gdzie na tanwach nie KA: zy SKI 
Gzinach urzędowych w urzędzie pocztowym. Za-| było podanych em na towarach. O to samo Os-|, ZIMIERZ wg 
rządzenie o ograniczeniu służby doręczeń w ni-|Karżono znaczna ilość prześtupniów z placów tar- asa s ; 


czem nie narusza dotychczas obowiązujących go-| gowych. Urząd waħg z lichwa w myśl ustawy uka- 
dzin w urzędach dla służby wewaętrznej i zewnę-|rze tych kupców i przekupniów grzywnam* od 
trznej. 500 do 20.000 mk. 


Do nabycia w Administr. „Dziennika Ludf, , 


skryiobójcą. 


dr. 39 „DZIENNIK LUDOWY" a 


3 sali rozpraw. 


Sprawa daniny jest najakiwaliiejszą Sprawą dnia. 7zoces raiszeszy zawsnozów 


„e 


Tłumy i ścisk w biurze wyłożenia daniny. . Kto zapłacił pierwszy „POWRDWECH, i sa 
daninę w ratuszu ? Po ustaleniu pytań przez trybunał nastą- 


: i "= i w i AP „AJ ito wczoraj przedłożenie ich sędziom przysie- 
Danina stała sią obewie najaktnalniejszą| chatina Wojcicka, właścicielka sklepu z artyku w Pota tych jest 5T. frybunat postawił 
sprawą dnia. Wielu interesuje sprawa wysóęj lami spożywezemi, przy „l. Piastów L 19. mia] 0] siebie cały szereg pytwi dodatkowych i 6- 
kości oznaczonej daniny. Znaczna iłość ludzi| 14. bm, zapłaciki swą wyznaczoną daninę w elit dn ycii "ą czekając na wnioski obroń- 
jednak jest na wskróś przejeta sprawą wreguło- | sumie 13.800 marek. nów. tre Wifaf lingte! i uciążliwej e i 
wania fmanasów pańsiwa i pragnie 'pawrotu Wczoraj 15. lm. otwarto kasy w raluszu|pon yw, to obrona zgłosiła wnioski 0 dalsze 
nonnalnego stanu wiyjytowego. Ci skladaja dasi dla płacenia daniny. Mieszczą się one w hogn + dd ; owaruśka. AŚ jednak” trybu- 
nine z wiarą, że wpłynie mna na uzdrowienie | ratusza od ul. Krakowskiej. Dotychczas zacho- T aieea, l ý 
sk- 4 z t p 1 m s s P . 
$ SEW e, "N (as WAY "my zaki LR, e è . . 
skarbu państwa. b. dziło (ske do kas przez podwórza i „zakamarki, Siedem iti odnosi się 0 samego WAD 
Z uznaniem należy zanokować, że znaczna|łecz wkrótce będą otwarte do tych kas drzwi 4 


TO : . : : r s | oskarzonego Jusla, których treścią jest puszcza- 
Hose A 3 R ża P P vh t TY | + „zk : > b ny * A P> 
tość kobiet prowadzących samoislue nałe przed -| frontowe. W kasach tych złożyło sporo osób nie w obieg fulsyfikatów dolarowych Oraz na 


sigbiorstwa, jak Sklepy, pierwsze złożyły swój| około milion marek. Pierwszym. płalnikiemi 12. sanie Iosisokieso | Chuzehała do Jabrykacyi 
„wdowi” grosz na daninę. Był lu Pylus Bukowski, który rvapłacił 14-300 OO n p” r 


W sake przed salą posiedzeń Kady mical mk. Następnie zapłacił Jan Pawtowski 65.000 
skiej w Ratuszu wyłożono książki płatnicze. Tui mk., Jan Stromengor 41.200 mk. Dawid Buch. 
` ce in du: 25:41 gf TE Ra Ro g F K; a i CE I koda p f 
maga ie! smaki si isk e di Z ngs, i A me CETA Mela póóy wówczas znaczenia waluty, Irybanał po- 
y. my płatników przechodzą przez kury; | sklepik przy ul. Kordeskiego złożyła 16.000 mk. | stawił odpowiednie pylańia w kierunku zbrod. 
tarze gmachu. aby dowiedzieć się q sumie wy: Podobnie zaczęto płacić daninę i w Xomisa>| p; qszustwu l 
anaczonej do płacenia. Podobny ścisk panuje | ryatach dzienicowych, oraz w kasie skarbowej (Nastepnie zabrał głos prokurator Zabrzyc- 
iw lokalach miejskich komisaryatów dzielnicoy|przy uł. Kutowskiego, w bylej szkole przemyć ķi 


[Na wypadek, gdyby przysięgłi doszli do 
przekonania, ża haunknoty uustro-węgrerskie re 


Przemówienie jego trwało około 2 godzin 
wye z i - : . . j a : 
mi um. Oami amid $ „ | słowej. i podtrzemywało w całej pełni akt. oskarżenia. 

lerwszię płalniczką w Raluszu była p. Mi. d = Po prokuratorze zabierał dwukrotnie głos dr. 
A U OO RSRS | scr imieniem osk. Haftia, który zdaniem obroń- 


cy padł ofiarą prowokatorskiej aretody, jakiej 
wobec niego użyli konfidemci policyfu Haseinuss, 


Przypadkowe zastrzelenie żołnierza, Kiuschnar i Altmann — oraz osk Krolla. Tirri- 


Przedwczoraj w szpitalu epidemicznym przy | ca Franciszka Krzeskiego, który na miejscu zmarł. ||" osk. Charchała wyglosił przemówienie i- 


ul. Klepurawskiej zaszed iragiczny wypadek. Reichenberg widząc śmierć kolegi wybiegi waskkać py: b wę zag — poczem rozprawę od- 
Szeregowiec Aron Reichenberg idąc na poste- | przerażony z karabinem w ręku na ulicę. Prze- T 1 as! „+ Eeo i aat pay b. 
ronek ujął nieumiejętnie nabity karabin i przypad |chodzacy posterunkowy Gośkiewicz przytrzymał WOLY AG E 


część procesu dla Hummie zgromadzonej gus 

bliczności, wśród kwrej jest bardzo wiele kobiet 

interesujących sią żywo losem podsądnvch. 
—* 


kowo spowodował strzał. Kula trafiła szeregow - ||gga i pddał w rece przełożonych. 
"©  _ TUNERA" O W |" © ©) © HANY 


Wielka obława za waluciarzami. 


Wczoraj u 10-tej zrana paręset funkcyona- |w skarpetce 10 mbli i medal złoty. U Efroima | Sprawy parłyjne. 
ryuszy policyi, pod kierownictwem inspektora | Engelberga, znaleziono ukryte za koszułą 20 | —— 


pol. Nowodworskiego pkiiku komisarzy, otoczyło |dotarów. zaś a Izydora Sohmelzera 50 i pól doj * RONFERENCYA OBWODOWA P. P. S 
zaułki czarnej giełdy. Tu zarządzono rewizye w| lara. Monciy te zakwestyonowano i ziepono»| WSCHODNIEJ MAŁOPOLSKI odbedzie się we 
mieszkaniach i łokalach, w których gromadzą | wano w policyi. Lwowie w dniach 25 Y 26 fuiego w lokalu przy 
się wałuciarze. Wielu z nich poddano osobistej W mieszkaniu Lazara Volka, właściciela kan-|ul. Ormiańskiej 2, H. p. Początek konierency! 
rewizyt i znakbakmo niego obcej walaty. Jed-|ioru wymiany, przy ul. Legionów l. 38, na II.|w sobotę 25 bm o godz. 11 przed południem 
nakowoż wynik w miarę włożonych zabiegów oœ-| piętrze, znalezicno w szafie 300 Kor. w srebrze, Porządek dzienny: 

kazał się dość marny. Jeden z energiczniejszych | zaś w łóżku, na którym leżała żona Volka Berta. 1) Sprawozdanie z działalności komitetu ob- 
komisarzy miał lepszy połów w resturacyi | znałezimo 650.000 marek nić miectrich. wodowego. 

Grinbergu przy ul. Rzeźnickiej. Znaleziono tu L. Volk zeznai, że srebrwe monety należą do je- 2) Sytuacya polityczna i gospodarcza. 
leżące na padłodze 11.000 marek 'niem. i 1.300|go żony Berty, a marki niem. kupi "w kantorze i 3) Sprawa wschodniej Małopolski. 

kor, ausi. W ścianie w schowku, gdzie cho- | wciągnał je w księgi buchalteryjne, aby je odnieść 4) Wybór Komitetu obwodowego. 

wano story“, znaleziono około 1000 sziuk srebr- | do kasy P. K. K. P. 5) Wnioski. 

nych monet. austryackich i niemieckich. Do tych Sumę tę i monety zakwestyonowano, aż do Z ramienia C. K. W. weżną udział w obra- 
banknotów] I monet niki. się niej chce przyznać. | ukończenia śledztwa. Pozatem nie zdołano ująć |dach konferencvi tow Daszyński, Ziemieckj i Pu- 
Przejdą ona do skarbu państwa. W tej samog | żadnego waluciarza z obcą waluta żak, nadto posiowie z naszego okręgu, człorko- 
ręstauracyi u Beniamina hatza znaleziono ukryle ==4060— wie Komitetu obwodowego T członkowie Rady 


AAA E WYRRR WANNA ZONK U N KE IIC EPEE 
= Wzywa się wszystkie orgamzacye hitejscowe. 
: = rm + aby na ogólnych zebraniach partyjnych przepro- 
Morderstwo || zabójstwo W bójce. wadziły wybory delegatów. Na każdych 50 człon 
ków partyi przypada 1 mandat. 
Komit:t obwodowy P. P. S 


Nocą o 11. godzinie, 14. b. m. na ramie w | sprawie. 


Brzuchowicach znaleziono ciężko ranionego męż- Nocą na 15. b. m. w'Czerlanach, pow. gródec- wie Lwowie. 
czyznę. = | kiego, tamtejsi mieszkańcy wszczeli bójkę. W cza- 
Rannego przyniesiono nė Stacyę kolejową, |sie tym Józef Sejgia został zraniony 1 zmarł wsku- 


iacz zmarł on w pół godziny nie odzyskawszy przy-| tek pobicia. Policya ustaliła nazwiska zabójców 
tominości Nazwiska zmariego hie stwierdzono, a|i zarządziła ich aresztowanie. 


V| KADESŁARE. |v| 


policya wdrożyła śledztwo w tej zagadkowej — as — 
u Za rubrykę tę Tedakcya mie odpowiada 
| ME Sako 26: TA TOZYCZEYZC E |_| a anaa 


Specyalista chorób skórnych i wenerycznycY 


Rozszarpany przez wilki. o |Dr. W. LAHTERSTEIM 


W lesie koio Krynicy banda cyganów wybudo-|lacz reszta rzuciła się do wnętrza, wobec czego t. elew. kliniki dermatolog. w Beriinie, b. sekund. sepii. pews. 
wała z. 1 S przebywają zimę. Oncgdaj wie- | cyganie schronili się do szałasu i przywarli drzwi.| powróch iord. Lwów, Sykstuska 57, (róg Słowackiego). 
tzór 0- letni Juras, przewodnik gromady usły- Przez całą noč wilki oblęgały szałas [ ucztowały z 
szał psie Gpo: Wiyszedi z szałasu. W. tej chwih né 'zwiokach Jurasa, z którego wkrótce zostały SP OŁDZIELNIA KALARSKO-LAKIERNICZA 
napadiy go wiliź | yim zdążył wbiedz do wnętrza'| tylko kości. p GC Kai 
i Z nich powalił go ma ziemię: Cyganie wybie- Zrana wilki uszły w las znudzone oblęganiem „DEKORATOR kollarska 1. 
SU na pomoc starcowy 1 poczęli strzelać do nad- | Schroniska. > i enim? i <ci 
„biegającego stad. Strzały powsliły gwa witi, moż podeje niniejszem do wiadomości F. T. 
RR KRKA ECOD ea | JEnacy Morechi i Markus Rosental 
m nw8000011,, | gp QKAII być członkami powyższej Koe- 
HENRYK BEZMASKI Dr. ADAM PRÓCHNIK peratywy i nie maja prawa w imienin 


Dlaczego jestem socyalistką ? Dzieje Chłopów w Polsce |tsże firmy przyjmować żadne zamé- 
ào nabycia w Adminisiracyi „Dziennika Lud,“ | do nabycia w Administracy! „Dziennika Lud.“ wienia. - a g 
20 MA ; Cena 150 mik. „spółdzielni, „DEKORATOR”. 


| W sprawach tego działu 

odnosić się nałeżv do 

Komisył Związku Kas 

chorych Małopolski 1 

Siąska — — — 
LWÓW 

ul Kopernika |. 26, II. p. 


„eee Roi ok | 
Poc idana yy 


pz 


Do wiadomości Kas. 


Wedle propozycyi Ministerstwa ma w ka- 
Ydym województwie powstać Zwiazek okręgowy 
Myśmy proponowali, aby województwa lwow= 
skie, tarnopolskie i stanisławowskie stanowiły: 
jodon Związek, a województwo krakowskie z 
Śląskiem drugi Związek na terenie byłego zabo- 


ra austryackiego. Ponieważ każdy Związek okre» 


gowy musi mieć własne biuro, któremu przydzie- 
lone być mają obok innych rzeczy także twej 
stye porad i pouczeń, lustracyi itp. Ponieważ 
dalej wedie tej propozycyi mają prowadzią sta- 


tystykę kas zwiazkowych i osobną rachuhko; 


kość, musi każdy związek utrzymywać biuro w 
którem byłoby kilka sił. Lękamy się, że przy 
proponowanem rozdrobnieniu, koszta przypada- 
jace na każdą kasę byłyby za. wysokia i dlatego 
prosimy wszystkie kasy województwa lwowskie- 
go, tarnopolskiego i stanisławowskiego, aby nam. 
natychmiast przesłały opinię swoją, czy życzą 
sobie oddzielnych związków w tychże trzech 
województwach, czy godza, się na Związek jeden 
na wszystkie trzy. O odpówiedź upraszamy, na; 
tycmi ast, gdyż musimy wiedzieć, jakie w tej 
sprawie zająć stanowisko, a chcielibyśmy byc 
zgodmi z opinią kas. 
— = 
Zwracamy uwagę, że nie wolno członków 
wobrowolnych w czasie chordoy wykreślać z 
tisty członków. Jeżeli od kogoś pobiera się 
przez dłuższy czas opłaty, lo w chwili zgłą- 
szenia choroby nie wolno szukać ;przyczyn do 
usunięcia go z grona członków. Pożikorówy: 
że takie postępowanie naraża dobrą sławę kasy, 
to nadto sprzeciwia się zasadom, wyrażonym 
w ustawie. Jeżeli członek dobrowolny w chwł: 
ti przyjęcia odpowiałlał warunkom wymaganym: 
przez ustawę, to choćby jego dochody rocznie 
później znacznie sie wzmogły, nie mdża tó być 
przyczyną usunięcia go z listy członków. | 
pa NO 
Ustawa o kasach chorych nie przewiduje 
dla czioenków czasu kuracyi. Wst ując do pra- 
cy staje się pracujacy członkiam fcasy i choćby 
jeszcze nie był zgłoszonym, a ujawniła się n 
niego choroba, to mu się natychmiast pomoc naj 
leży, choćby nawet ta choroba była u miego i 
porzedtem. Chory na syfilis, który sobie przy 
niósł z wojska, w 34im dniu pracy ma prawo 
do świadczeń kasy, a kasa jna obowiązek bezwaw 
runkowo mu tę pomoc udzielić, gdyż! pomoc ta 
jest w ustawie Uła niego zabezpieczoną. 
o o 
Kilkakrotnie już tłamaczyliśmy, że *tzłon- 
kowie likwidujących się kas są bezwarunkowo, 
równouprawnieni z członkami innymi. Żazna- 
czyłiśmy iednak równocześnie, że chory w chwili 
przejścia kasy likwidujątej się do kasy powiato4 
wej, nie może być zgłoszonym, jeżeli jest mie- 
zdolnym do pracy. Zgłoszenie członków likwi-* 
dującej sią kasy może pbjąótylko tych członków, 
którzy są zdulai do pracy, a tiie može objąć nich 
zdolnych 1 obłożnych i fym lkwidująca się ka- 
Ba, a jeśli to jest kasa: fubryczna, to odpowi 
dzialny za kasę pracodawca, muszą dalej płacić 
zasiłek, względnie udzielać świadczeń i to w 
tej wysokości, jakie w dotychczasowym wymia« 
rze likwidująccj się kasy były «obowiązujące. 
Może się zdarzyć, że kasa «najdzie się 
w przymusowym położeniu, bo ni ma odpowie- 
dzialnego pracodawcy, albo nie ma majątku po- 
zotastego po likwiljąocj się kasie. Wtedy” Za- 
rząd kasy powiatowej musi wyszukać drogę wyję, 
ścia, choćby ze szkodą dła <undnszów kasy 
musiano śŚwiadkzyć t kicmu choremu, bo kasie 
chorych nie wolno kazać pokutować członkowi 
zato , że nastąpiła przemiana pbezpieczenia. 
Wyjątkowe takie wypadki wymagaja wyjątkow 
wego traktowania i pod tym względem kasy mu: 
szą, przyjmując członków likwilnjacych się kas, 
wziąć także i ryzyko Lukich wypadków. Uwagi, 
nasze odnoszą się w szczegilności do likwidu- 
jących się obećcnie zas aalinarnych. | 


i 
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Dział poświęcony sprawom ochrony i ubezpieczeniu prarijących. 
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Komlsyi Związku Kas 
dia chorych. 


Nie ulga watpliwości, że kasa powi:na kasy poinformować, jak statystykę zrobić, aby 
ściagnąć a.ptekarzowi kwotę, która wynika z% o-|odpowiadała intencyom wiadz. Rozumie się, że 
bliczenia retaksatora jako za dużo policzona. | będziemy musieli uwzględnić dotychczasową ma- 
Jeżuli np. retakzacya dokonana w U-rzedzie Zdro- |nepulacyę kas i statyst przystosować do niej, 
wia wykazuje znaczne różnice na niekorzyść | bo tylko w tym wypadku statystyka będzie mogla 
| kasy, różnice, które idą, tak daleko, że Urząd | dać prawdziwe Gćytry. Niemożliwem bowiem było- 
Zdrowia kasie donosi, -że tak źle retaksowanych |by dać cyfry w tych sprawach, w których kasa 
recept na. przyszłość reiaksować „się nia będzie, |specyainych zapisków nie prowadziia. 
|a odeśle się je apitekarzowi 4 poleceniem, 'przeę uj 
prowadzenia nowego taksowania — to kasa, ma Omawiając w poprzeźżnim numerze kwestyę 
bezwarunkowo obowiązek kwoty, które stano |zjazdową, pominęliśmy bardzo ważną sprawę, 8 
wią różnicę, aptekarzowi ściągnąć. Odpowiedź | mianowicie sprawę pracow ików kasowych. Jeżeli 
aptekarza, że to jest sprawa czysto-handlowa | bowiem z jednej strony uznać musimy, że poważna 
i że sobie aptekarz nie pozwoli te (błędnie pob sprawa lecznictwa wymaga wszechstronnej uwa- 
liczone nadwyżki potrącić, nie jest opartą na u- gi wszystkich czynników interesujących sią kasą, 
stawach i należy bczwarunkowo domagać się Jejcż I keznictwo polegać musi ia zgodazj wspól. 
zwTołu tej nadpłaconej kwoty. x a pracy l-karzy z kasami, to nie m ixj baczyć trzeba 

Gdy apt karz nie chciał tego uczynić lub uczy- na ustrój biurowy I zewnętrznej służby kasowej. 
niwszy na kasie się mścij, czy to przez ri'wyda- Trzeba więc także zwrócić uwagę na to, aby ci, 
i wanie lcków dia członków, czy to inną doga. na- którzy mają utrzymać w ruchu działalność kas, 
leży się odnieść do departamentu ubezpieczeń którzy mają przygotować i zebrać odpowiednie 
|Społecznych Ministerstwa pracy 1 ogi.ki spole- do czynności kasowych fimdusze, którzy mają 
cznej, aby w Ministerstwie zdrowia znalezjono $ro- starać sięo sprawne zaiatwiasie pomocy dla cho- 


s 


kk zaradczy przeciw tikiemt postępowaniu. Jes- 
teśmy przekonani, Łe stanowcze wystąpienie ochro- 
ni kasę na przyszłość. i 

Musimy jdnk zaznaczyć, że kasa musi na 
żądanie apt.karza op”rdi retaksacyjny apteka- 


rych, aby ci pracownicy byli odpowied jo ukwe- 
liffkowani, ale także oćpowied i> piatni i mieł 
zabezpieczone wszystkie swoje potrzeby. Nie mo- 
żna bowiem stosować zasady, że kasy chorych 
joko instytucye dobra publiczuego, nie obiicrone 


rzowi dać do zbadena bo wolno aptkarrowi* na zysk, mogą oszczędzać na pazach pracowni 


przeciw mylnej ret-kazyi wafieść sprzeciw. Myl- 
na retaky*cya jest morliw i epiukarz ma prawo 
badać i kłochodzić swych praw. 

= O 

Kasa chorych nie ma obowiązku dostarczać 
przedsiębioretwom materya'ów oprtrunkowych ra 
tk zwaną pierwszą pomoc. Jednakże leży w in- 
teresie kasy, aby ta pierwsza pomoce była spra- 
wni i kabra i Cietgo kasy dają do wiekszych 
przedsiębiorstw * tekie mattryały, aby bendaż, 
wzglęćnie cprtranxk był i czysty i z dobrego 
meterya'u zrobiony. Gdyż w interesie kasy leży 
aby opatmm k teki był zrobiony na miejscu, zaraz 
po wypadku, zaopafrzenie wiekszych przedzie- 
biorstw w gotowe do opatrunku typy (przyro- 
towany już bandiż, wata i gaza) jakotoż śro Ti 
inne, potrzebne do pierwszej pomocy, jest wska- 
zane. . 

? -—406 5 

Mimo k Ikakrctnych notatek kasy pvtają I nsa 
1 kase chory, h m. Lwowa w sprawie zctwior' zenia 
dyrsktora. Podajemy więc ponownie to wi do noś- 
ci, że funkcye Urzedu ubezpieczeń spelnia Mi iy 
storstwo pracy1 rph ki spolec noj,”w szczególnoś j 
D:tortament ubezpieczeń społecznych, Warszawa, 
Rysia 3. Nalsży więc podanie o zzatwierdze i! po- 
wołańia dyrektora, Jakoteż o potwi?rizente n p. 
regulaminu da cćhoryh podać co d mtrtimentu 
ubezpieczeń społscznyci W podaniu tem należy 
podać kogo się na dyrcktora powo'ało i jek długo 
dług on w kasie rracuje. Czy to jest dntychczaso. 
wy kicrownk, czyli też nowo nionowauy, a do 
pod'nia trzeba dołeczyć op's prot ko'u tego pn- 
siodzen'a Zarząd. na którem uchwala powoła- 
nia dyrcktora mastąpiła. 

—..— 

Upraszamny kasy, aby się wstrzymały z robs- 
tami statystvemymi d'lszrvmi. aż do otrzym?%ria 
skólnka od ra: Kierownik naszego biura wyjo>- 
da 15. b, m. do Warszawy na ziazd kas chor”"h 
Wick yski I Pomorza. Wezwana do udziału 
w tym zjeżdzie Komisya zwi skowa zastosowała 
się do życwna zarraszających którzy oświad- 
czyli, że pożzd nm bylby udział w tym zjeździe 
kisrown'ka ra:z”*go biura. W tymże samym cezario 
odbędzie się (14 i 18 b. m.) k nferencya w Mi'i- 
sterstwie w sprawie Statutu zwiszkowego. Na tę 
*konferencyo. o ile nas dochodzą słoch” oprócz Ko- 
misyi zwie kowej zo titły wezwano 1i które kasy, 
i momy nadzeja, że tomu wezwaniu bezwaru k - 
wo uczynią ztłbóć. W czasie trch narad będzie 
mona -orozwnieś się z wiadzanu w sprawie 
statystki i zamknięć rachunkowy h I wtedy po 
otrzymaniu instrukcyi od wladz, będziemy mogił 


czych, bo przedawszystk.2m albo nie zna'dą praco- 
wn'ków, albo tylko takich, których po ©» nie nie 
"będzie warta. Nie mn*na na tych pra. «ów na- 
k'odać t.j pracy za dużo: I tą GR gą oszcz dzać, bo 
nikt nie będzie narażał się na to, aby :iy swe 
prędko wyczerpywał. Wymazając, aby pracownicy 
kasowi byli tak co do ogólnzgo, jak! I fact owego 
wytłeształeomnia odhowied io  przyg towanj, mu- 
simy być równocześnie sk onn tych pracowników 
odpowiedn'o wynagradzać, a « d owigdniość ta rłe 
da się zawsze ująć w ramy szematu plac pań- 
stwowych. Jeżeli pracown k mus: 'zap'aciś za mis- 
szkumie bardzo Skromne (jodan pokój z kuchnią) 
10.000 mk, jeżeli na opał Pniesięcz ie potrzebuje 
skromnie lczęc 10.000 mk, to vkicj wysokości - 
muszą być jego pobory, aby mógł :kr mnie zaspo- 
kolć życiowe potrzeby swoje i jego 1otiny. A 
przedewszystkem baczyć należy na to, aby na 
stanowi kr kierow a byli ludj: odpowiednio 
wyszk ln, posiadajacy kwali ikacye wszechstron- 
ne, co do czynności kasowych, jakoteż w sprawach 
ubezpieczenia pracujących wogóle ! tu baczyć - 
trzeba na to, aby żadne względy ani partyjne ani 
osobiste ne kirrowaly tymi, którzy mają decy- 
Gować o kierown ku kasy. A bit tego kierownika 
niemniej zabezpieczony jak ianych pracow: ftów, 
może jeszcze lepiej i wiscej, aby miał zupemą 
swobodę myśli i mógł i totnie ca kowi ie si? od: 
dać sprawom powierzonej mu instytucyi i dla- 
lego potrzeba zwrócić powa n.e uwage na wa- 
runki bytu pracowników kawowych, bo oni ries 
mniej dla Kasy są ważni jek lekarze, a oni całą 
swoją cgzyśt mvg czernić muszą wyłącznie zwy- 
nagrodzenia za proce w Kasie. 

Unormowanie tych warunków pracy dła pra- 
cown.:ków kasowych musi być jedną z glównych 
trosk naszego przysziego zjazdu. 

—— 00m 

Zwracamy uwagę, że żądanie art karza, aby 
Kasy zwracały im p niądze wyłożone na st*mple 
do rachunku, jest '%uraadnionem i dlatego żą- 
dania tego uwzględniać nie należy. 

—*66 — 

Kasy, które zakończyły swoje rachunki, z> 
chcą nam przysłaż oćp's zwrsniecia ra hunka- 
wego, a przy tej sposobności tale ruch stanu 
czlonków, jskctż sume zgioszonych chorych tal 
zdolnvch jak niezdoinysh do pracy, a niemniej u- 
czestniców (członków rodziny). Tych należy nam 
palić osobno. , 
— esti — 
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| UBRANIA MĘSKIE po 4.500. 6.000, 10.000 i 13.000 
D 


"ik jest obecnie na dhszarze b. Krol. Polsk i 


Ne. 39 Le T. „DZIENNIK LUDOWY" , ” 


Ubrania dia chtopców „1.000, 6.500, 8.500 i 9.000 
Spodnie i Pryczezy pe 5.000 i 5.500 
SPODNICE DAMSKIE po 1.500 topa 2.000 i 3.000 


Wykonanie od najskromnjejszych do najwykwintniejszych z wybornych niateryałów i dodatków. — Krój pierwszorzędny. 


W większej ilości do sprzedania w lokalu „U N TYE RS U“ we Lwowie, ul. Bourlarda 5 (Roci BG 
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Kwestya inwalidzka -- 2 GoioGoł inin tytoniowy. Z Zawod. Związku kolejarzy. 


Ze strony Zarządu okręgowego Zaw. Zwia- 
el | i zku Prac. Kol. Rzeczposp. Pol. we Lwowie otrzyr 
W sejmie rozgrywa sie wałka między zwolen- mujemy następuj: 6 oi Gac: 
nikami monopolu tytoniowego a wolnego handlu W mr. 36 „Dziennika Lud" z 13. latego ln. 
i paska także i tym artykułem. 
Rząd domaga się od sejmu uchwalenia mono- 
polu tytoniowego w całej Polsce, bv stworzyć 
wysoką pozycyę dodhdu w budżecie państwo- 
wym, gdyż monopol przyniesie państwu oko!n 75 


ciążenie budżetu państwowego w r. 1920 wynosiła 
z tegu tytułu 16 miliardow, wszystko to jednak 
nie wystarcza na zasp skojenie wszystkich potrzeb 
ludzkich. Inwalida, nie mogący pracować, ska- 
zany jest na litość społeczeństwa i jest jego bez 
swej winy ciężarem. Usprawieclliwioną więc jest 
gorycz tych ludzi do społeczeństwa i państwa, 


w artykule pl ' Zebranie del. urzędników kol 
stamsu M-go“ zauważono z pewna pogardki- 
votla nie na miejscu, że werkmistrze nie brali z 
tego powodu we wzm. zebraniu udziału, po- 


ieważ „s, zajęci organizowaniem liliyatciego 
miliardów marek rocznie dochodu — pe d:zas gdy |Które wymagały od nich najwyższych oftar, dziś pał | aruga Pe 4 Powe (wód +; 
dochód ten z akcyzy, t j. przez wprowadzenie pozostawia ich w nędzy. jesi na wskróś niesłuszne i bezpodstawne. Thy 


banderoli wynosiiby tylko 55 miliardów marek 


Jednym z środków pamocńiczych z załagodze- 
rocznie. Przy istnieniu akcyzy. t. j banderoli — 


niu pałscgj kwestyi i inwalidzkiej jest rozaswnictwo 
inwalidom, wdowom ? sieritym wojennym skle- 
rów tytoniowych Państwo, mając w swych rę- 
kach monopol tytoniowy, jest w możności przyj- 
ścia z pomocą inwalidom, powierzając im w za- 
wiadostwo hurtownie i trafiki (jak to w znacznej 
mierze ma już miejsce w Małopolsce, przez co 
zabezpiecza się im możność egzystencyi, a pań- 
stwo oszczędza, wstrzymując im rentę). Gdyby 
monopol ten wprowadzono na całyn terenie pañ- 
stwa, jakaż olbrzymia możność: zacatrzenia in 
walidów otwarłaby się przed nami 

Do korzyści materyalnych, płynących dia pań- 
stwa z tego monopolu przybywa jeszcze tek o- 
gromuie doniosły moment Społeczny. Kto więc Łajc: 
zwalcza moncpot tytosiowy, ten nietylko ograbia Co e E ia e AN i YYY" TOTNREPKED 
państwo, ale przyczynia się do jeszcze większego | a 
zaognienia kwestyi inwalidzkiej i caly jej ciężar, 3 ruchu robołniczego. 
zwala na skarb państwa. Oczekiwać więc należy, ; Nam 4 |. 
że sejm nie postawi interesu prywatuego kaps $ WALNE NADZWYCZAJNE ZGROMADZI:. 
w Polsce wynosi około 500.000 osób. — |tału ponad tak dowiosły i wybitny interes pus, NIE Związku zawodowego murarzy i t. gd., odbc 
Istnieją wprawdzie t. zw. reniy inwalidzkie; ob- | błiczny i państwowy. ‘dze się w niedzielę dria 19. lutego o "a 1U 
OVON EE ETOS 6 S WZ: E R 00 Ul Ciowa l 6. Porząd<k dzienny. 1. Uregu- 
MIE a GA rE lowanie wk'aďdok na rok 1922. 2. Waisai. 
tvcznych dać może ta prosta, bczpośrednio 7 Uprasza się o liczne przybycie. Zarząd 
duszy ludu wychodząca nić |lwórczości. $ BACZNOŚĆ TOWARZYSZE Z „PRACY“. 

Niektóre z drzeworytów ozdobił nieznany | W siedzibę dynia 19. bm. G godz. 4-tej popołud, 
mistrz ornamentami, wady poczucia dekom- [miu Gdbędzić” się zebrańie członków, w Toka 
cyjności. lu stowarzyszeniu Rynek 8. Í. p. 

W spółezesnemu oku wajiiżeko, a zaten]  Mowarzysze i Towarzyszki jawie sie licznie. 
najpiękniejsze wydadzą się zapewne „S. Maf- $ BACZNOŚĆ STOLARZE! Omijać Lwów 
chias* (niezwykls. trafny i swobodny w ruchu) | z mne bezrobocia. 
dalej wizarunki z napisem: „S. Franciscus Apo- 
hea „0. P. N. S. Maria Hanswecka“. Nicęj 2 
jeduokrotnie widzimy, jak irad (lych artystów a 
domorosłych wzzywęjęcił się w karykaturagyj LO Aomumkaty. 
nem zacieciu tej i ore postacif jak ręka pros 
laczka napróżno wysilała., się, „by sprostać. zas 
daniu nad sity — wszędzie jednak widać tyle 
ekspresyi, Lyle usiłowań znalezienia sposobu wy 
rażenia swych zamiarów, iż pobieżne spojrzenie 
na te ciekawe twory mie wystarczĄ'i nic zadaj, książek odbywają się codzien. od g. 6—7 wie- 
wała. ale — zniewala do głębszego w treść | ezoren w Sekretaryacie Uniw. Lud, przy ul. Bour- 
ich artystyczną i psychologiczną wniknięcia.  |larda 5 (boczna Batorego). pó, © 


Zbiór obejmuje 66 rycin ręcznie odbitych na «dk 20 ML 
stardm papierze. | < RAUT Z TANCAMI odbędzie się w Ratu- 
Pochodzą 


szu 18. tutego. Niewielką ilość pozostałych! za 
ane w znacznej części z pogra- Ri + Sk pre | s Taj 
nicza Żmudzi i Prus Wschodnich, reszta zaš te Kt Moi gna 5 wa ay | ej m 
z Płazowa w powiecie cieszanowskim. Barwne - 5 T da de 5 wt om a od Ea 
wnieszczono na ścianach, odbitki rysunkowe, e siew 6 A m gi e ” Asset? ie 
czarne, w gabłotkach w pośrodku sali. wy. SOORA AOR. 
Za kilka tygodni kolekcya tych drzewary* CAE TAA EO 
tów wyjdzie jako „Teka* zebrana i wydana 7 
przez Z. Landnikiego, z tekstem objaśniającym 5 ruchu robotniczego. 
dra J. Kteszkowskicgo. Oryentowanie się w tym $ POSIEDZENIE PEŁNEJ MIEJSCOWEJ 
mało naogół znanym dziale polskiej grafiki, lu- | KOMISYŁ ZAWODOWEJ odbędzie się w piatek 
dowej, ułatwia ogramnie katalog, który nabyć dnia 17. tutego o godz. THe) wieczór w lokalu 
można na wystawie. Rynek 8. Dła ważności spraw uprasza się ò 
—0— i punktualne przybycie członków Zarządów i iw- 
legatów wszysikich Stow. Robotniczych. 


nia koła mio js. Z. Z. Ka we Lwowie oddzieluą 
sokcvc,ga nie jakikolwiek odrchny Zwiazek i 
dlatego „teź, jako kami czlonkowie Z. Z. K. 
Nie uważali za właściwe i nie mnogli wbrew 
wyrażnym postanowieniom słamlu Związką w 
iyan kierankn uczestniczyć w zerommadzeniufi od: 
bywanem. poza wszelka dopuszezalnością Stafi 
sową. a zalem. w zebruuiu śtadutowo niełega't 
nem. Ktokolwiek jednak dla dogodzenia pewnym 
imnbicyom uwsża za stosowne działać samo: 
po za plecyma własnej organizacyi, niech się 
w tym celu otwarcie zdeklaruje, bo Związek nie 
będzie tolerować członków, siedzących na dwóch 
stolkaeh. i (e i 


Ks. Poznańskiego, fabryki prywatne %ają jako- 
śclowy towar gorszy za stosunkowo wyższą cenę, 
niż rządowe fabryki w Małopolsce. Wyszły też 
na jaw fałszerstwa banderoli — gdzie bądź to 
wogóle tę banderole państwową fałszowaso, bądź 
też zdzierano stara z użytych już moczek ‘i nałe- 
piano na nowe paczki. Rzeczy te dzieją się tak 
masowo, że skarb państwa skutkiem tych manipu- 
tacy} honosi miliardowe straty. 

Korzyści gospodarcze i skarbowe są nie- 
watpiiwe, a do nich przybywa jeszcze jeden dgrom. 
nej doniosłości mamont. Po wiełkiej, długo'etniej 
wojnie sprawa zaopatrzenia inwalidów, wdów 
sierót po zmariych żołnierzach. Po wojnie pozo- 
stała olbrzymia armia ludzi pozbawionych moż- 
ności zarobkowania i środków do życia. Na 
państwie ciąży obowiązek zaopatrze- 
nia tych ludzi liość inwalidów woj. 


; resowani bowiem werkmistrze tworzą w ło- 


Ruch artystyczny. 


WYSTAWA DAWNYCH DRZEWORYTOW 
LUDOWYCH. 


(hj Ciśkawy i jedyny w swym rodzaju 
zbiór mamy sposobność ogłądać w Muzeum im 
Labonnirskich. Naogół zbiory podobne są tak 
rzadkie, iż dła interesujących čie sprawami 
sztuki ludowej, stanowia święto niecodzienne. 


Oto ruchliwy zarząd Muzeum postarał sie 
a sprowadzenie z Warszawy wystawy dawnych 
drzeworytów ladowych z XVIL i początku 
XIX. wmeku. 


Zbiór ich zest dziciem pracy p. Zygiuiania 
Łazarskiego, oddającego-się z calem ukocha- 
niem Studyom tego trudnego lecz wdzięcznego 
przedniotu. 

Wchódząc. do sympatycznej sati IV., gdzie 
obecnie odbywają sio kolejno ogromnie poucza. 
jące wystawy, widz-laik dziwne odbiera wraże: 
nia: te obrazy pełne fantazyi fudowej, 0 zeru- 
powanych bezperspektywicznie szczegółach, w 
znacznej części symboluch, te naiwne wyobraże- 
nia świętych, posłaci uproszczone w ruchu a 
gnrowc w barwie, da ją jednak świadectwo s 

nej świeżości, bogatej inwoncyi, nader 
ryginalnego traktowania rzeczy przez (ych at. 
tystów ludowych, których ręku ryłu z trudem 
w materyale drzewnym swą wizyę twórczą, ZMA- 
gając się z Urudnościami techniki i brakami 
wyższej wiedzy artystycznej. 

Jakżeż cenne to źródło do poznanią szere- 
go nowych cech naszej sztuki ludowej, ileż ma- 
taryaju dla wysnucia nowych koncencyi antya- 


X Z UNIWERSYTETU. LUDOWĘGO IM. A. 
MICKIEWICZA. Z dfiem 5 bm. została otwarta 
dia członków Umw. Lud, wypożyczalnia książek. 
zaopatrzona w dzieła treści belletrystycznej | nau- 
kowej. Wpisy do bibioieki oraz wypożyczani: 
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Powszechnie znane i lubiane zapalki 


UG” „Pióro*, „Pistolet“ i „Klucz. Wg 


Gani aty ma Poste „NALHADUS*, Iwin, lotna b 


CENTRALA: Warszawa, Aleje Jerozolimskie 35. 
FAILJE: Wiedeń, Gdańsk, Równe. 


Dalsze Generalne zastępstwa na Polske: 


Fabryki pomp i wag W. GARWEYS we Wiedaiu. Tow. Ak. wyrobów gumowych „Matador“ Bratisiowa, 

s pasow BRACIA klND, Aussig. 4 » nCarboruadum*, i „Electrt*, Star: -Benaiek, 
waty „Astra“, „Zgierz“. P » „The Danubil Como“ w Wiedniu. 

Zakłady stalowe RUDOLF SCHMIDT & Co. Wiedeń. Przedstawic. i skład szkła tatlvwego, sygnałowego i dachow. 


STANISŁAW ANDRZEJ RADEK. 


KGOSZUKIWANY majster rafineryjny, obeznany z 
wszystkiemi metodami rafinacji olejów m neralnych, 


l 
Ng 
` 4 ry Í 
~ < Ą P $ . © ' 
który jest równ cześnie doświadczonym destylatorem.| Bł: 
Wo ue PO z. diuższą praktyką w rali | BEBE SA z 
nerji erty po ugosławia* do Admuustracji wy- Í 3 
daw nictwa. „MEZAWODNE i 


POSZUKUJE się natychmiast zdo'nego tokarza ślu- Do nabycia w Aptekach 
i INNA NOWELE 


sarza do warstatu. Zgłoszenia: Zarząd koiejki tesnej | Zast. s APiEKA SKLEPIŃSKIEGO 
Bolethów. j | LWÓW, RYNEK 
— ui żę i GHEE EM (róg ul, Dominikańskie j) | 


Axuszerka a D N | mm. = ea iw BURTOWNIACA APTECINYCA. | 
we Lwowie. ul. Łyczakowska l. 66 (róg Hausnera). | PRIMIRE Sup EVE BEE ra ENI EA ana | 
meea CD AE ZRETZEMNEE 


| DO NABYCIA W ADMINISTRACYI 
„DZIENNIKA LUDOWEGO*. 


CENA EGZEMP. Mp. 700-— 


PBN Pa we i drewniane: żabki, kątniki, szufle, sztylety, regały. taśmy i t. d. oraz farby i masy do 1 (q 1 
„„GRAFIKA 


r wałków. czcionki Odlewni Popelbauma, Wiedeń, maszyny drukarskie nożne i paperowe poł ca: 
Uwa gai Dla uniknięcia nieporozumień zwracamy uwagę Jedyne tego rodzaju p zedsi b.orstwo w kraju , 


na adres: KOŁŁĄTAJA 5 w PODWÓRZU. © ” MAREn SIDE, Lwów śollą aja 5 w podwórzu. i 


Ali onure Ziutek tacratucytuy || An 
OGŁOSZENIE. =] RONCES. Zs ELAD INSTALACYJNY Pasa mo "wez 
| ; J Józefa ELNSCHLRGA || KINOLUX iet torem śe wy 
STOWARZYSZENIE MURARZY a LWÓW, UL. KAMIŃSKIEGO 3 ZE 


i : s | wyświetła 
i t.d. we Lwowla przyjmie wyronuje urządzenia wodociągowe, narawę | 


k Sre i tychże najryc lej po cenach umiarkowanych. VI seryę słynnego dramatu amer. 
nauczyciela muzyki ZZ = 


| sdg „Czerwona Rękawiczka“ p. t. 
( e 6  weoT IE: a WEIR | 

dętych instrumentów. 

Oferowanie pisemne lub ustne proszę nad- 


Spółdzielnia Stolarska | „Groźne niebezpieczeństwo” 
sylać ul. Cłowa 6 codziennie od 6—9 wieez. , 


„PROLETARJAT: w STRYJU ze słynną Maryą Walcama. ` 
zawiadamia swych członków iż dnia 28. lutego 19:2 
ZA ZARZĄD: 
189—4 FLASZECKI WOJCIECH. 


o godz. 4 pop. w lokalu Siow. Progres* (Rynek 28) 


i odbędzie się e p 3 1 | Į 
Í IDEROCZNE WALNE ZGROMADZENIE Baczność Robninicy! 


3 

Odczyta PZK, vaT aleś niezniszczalne, para 6500 Mp tviko krótki 

Sprawozdanie Rady Nade. I Zarządu. % | cezas do nabycia — Pasaż Mikolascha naprze- 
Sprawczdanie b lensu za r. 1921 ciw kina „Lux“. 

Udzielenie aksolutor um Radz. Nadz. i Zarządowi. 

Wybór Rady Nadzorczej i Dyiek.ji. 

Wolne wnioski, E 7 

CHOROR weneryczne, skórne, zastarzałe — W razie braku kompletu tosamo Zgrom. odbedzie GWażne sia Ronszmó w! 

leczy spocymlinta dr'|się o godz. 5-iej pop- w iym samym dniu w jakimkol 
WIRIBMCEx, ulioa Wałowm 1a, | wiek komplecie a uchwały będą prawomocne. "NF Wwajej - TOT SWJ= EE 7 
W strzykiwanie tylko przedpolticniem. | Za Dyrekcję Za Radę Nadz. 


S. Bukowski vel Rosenbaum fiersz Felsen 


BRWIZIE Dr. A. NADEL ee _—eżiść | (melon 70 wetrów 


orcynuje od 12—1 i od 3- 5 pop: NY GSPIWEJIL"" ET  GZTEBSUFTYSEIATT 1 = 
PLAC HALICKI 7 (NAD KAWIARNIA CENTRALNA). | Rats nocwana mundantka | po bardzo niskich cenach. 


Specjalista ehorsb skórnyen | weneryeznveh obejmie posadę najchętniej 


Dr. MICHAŁ SALPETER w Biurze Naftowem. |. Wiadomość od godz. 10—12 i od 4—7 


à i ist ika L u, 
atwo pod ,Pedantka“ poste-restante Gorlice || EE MECZE GPZJĘ 
Lwów. ao Si za od Sak] i 12-6. 
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TABLICĘ Hurio 
yiwi E Goldge er lwów, kinia 17. 
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